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LIETUVIS z 26/1. w art.wst.p.n. "po ogłoszeniu not" zan 
znacza, że rokowania polsko-litewskie są dla Litwy jednen z na- 
czelnych zagadnień polityki zagranicznej. "Decyzja Rady Ligi 
Narodów - pisze dziemik - została przyjęta przez obydwie 7> 
ny, ponadto przygotowana była przy czynnym współudziale naszej 
i polskiej delegacji". Następnie autor omawia rzekome niespet- 
niBnie przez polaków przyjętych na siebie w Radzie zobowiązać. 
jak np. obietnica przyjęcia z powrotem wysiedlonych z Polski 

litwinów, sprawa zlikwidowania akcji Pleezkajtisa i t.d. 

M.in. autor podkreśla, że minister Zaleski nie spełnił 
nawet przyrzeczenia, danego Woldemarasowi co do powierzenia 
reprezentowania interesów polskich pans i 27 `: 

“Przez cały ten czas ~ dodaje autor - polacy zrobili tyl- Ry 
ko jedno, a mianowicie przysłali notę Zaleskiego". 

Autor zaznacza, że prof. Woldemaras nie mógł nie zauważyć 
"braku logiki w nocie polskiej" a przeto też " dał stosowną 
odpowiedź, w której wyłuszcza wszystkie niedorzeczności noty 
Zaleskiego". 

"zdenerwowanie polskie staje się zrozumiałem — kończy autor. 
W nocie Woldemarasa bowiem nie znaleziono nic takiego, coby 
osłabiło pozycję Litwy w rokowaniach a przekonano się 0 niedo- | 

rzeczności własnej noty. Polacy przygotowują teraz odpowiedź, ۷ 


od której też będzie zależał: dalszy przebieg rokowań a przy- $ 
najuniej ich tempo". A 
LIETUVA z 28/1. pisze w artswstisd& imi partneraui mogg 4 


być polacy, wiemy to doskonale od czasów umowy suwalskiej. Fo- 
lacy doszli wówczas z nami do porozumienia, umowę podpisali, 1 
a jednak po awóch dniach zerwali ją. Niema żadnej podstawy do 5 
przypuszczenia Ze polacy W r:1928 poprawią sie, Fakty potwier- 1 
dzaja to. W Genewie polacy obiecali nietylko Litwie,. ale i Li- 
dze Nar. że nie dopuszcza do organizowania się emigranckich i 
oddziałów wojskowych i że nie będą powstrzymywali Pleczkajti- i 
sa. Wiadomo jednak, 2€ polacy nadal popierają tę akcję; są ۱ 
wiadomości, że poza Lidą również w Wilnie i Grodnie istnieją $ 
litewskie oddziaty wojskowe, których jest trzy dywizje. Fakt 
ton najlepiej ilustruje, jaka wartos mają polskie obietnice. 
Nota p-Zaleskiego nacechowana jest nadzwyczajną uprzejmością 
j uczuciami braterskimi. Przypuszeza on, że w najbliższej 
przyszłości będą mogły się rozpocząć rokowania 0 nawiązanie 

- normalnych stosunków z tak gorąco kochaną Litwą. W istocie 
jednak chodzi przedewszyst ki em o'legalizacje zaboru Vilna: 
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owania, trzymając nóż 


W międ zyczasi 2 p: Zaleei nia wykonał ani jsäne) ze swoich 

obietnic. Litewskie oddziały wojskowe emigrantów nie zosta- 

zy weofane z Polski i organizują sig nadal. Można wigc my- 

śleć, że polacy rokują 2 nami w tym jedynie celu, aby lepiej 
y 5 


zamaskować swoje plany i prowadze, ro: 


za plecami". 


DE PARIS z 88/1,zamieszcza artykuł Pertineza,‏ مد نچ 
który pisze, że celem wizyty Woldemarasa w Berlinie jest za-‏ 
pewnienie sobie poparcia w związki 2 przewidywaną dyskusją nad‏ 
Sprawą polsko-litewską w Genewie. Uxtad, do którego doszło‏ 
w dniu 1l,grudnia. pozostaje dotad martwą literą: Prędzej;‏ 
czy później, marsz:Piłsudski zwróci sig jako petent do Ligi‏ 
Nar:, o ile nie będzie probowar sam załatwić tej sprawy, jak‏ 
to czynił 25.listopača: W każdym razie Woldemaras musi się‏ 
mieć na baczności; Rządy moskiewski i berliński są natural-‏ 
nymi sprzymierzeúcami Litwy, gdyż zależy im bardzo na 7‏ 
maniu korytarza litewsko=łotewskiego: Gdyby inne mocarstwa 1‏ 
same Polska okazaty wiecej «tanowczości w Genewie, Strese‏ 
mann i Litwinow wystapiliby Z całą energia DO stronie Litwy.‏ 
BEER. ` Woldemaras ciąży więcej ku Berlinowi, niż Mu‏ 
Moskwie, a to wobec ۰ że doszedł on do władzy dzięki po"‏ 
carskiej,‏ ۸۵ء parciu armji litewskiej, powstałej 2 resztex‏ 
która nie dopuscitaby do większego zbliżenia z bolszewikami, ~‏ 
Woldemaras zmuszony jest szukać oparcia W Berlinie. Stre-‏ 
'semann z łatwością narzuci swoje warunki Litwie. Przedewszyst-‏ 
kiem narazie zalecona bedzie polityka pulekania: Pod ostong‏ 
traktatów Locarna, Stresemann przygotowuje się do wielkiej‏ 
kampan ji dyplomatycznej TV lecie i na jesieni, W której nie ma‏ 
rękę by koby mu odkrywanie przedwczesne jego zamiarów przez‏ 
nieporęczne posunięcia.‏ 


LE MATIN z 28/1.donosi z Warszawy, że rząd polski. 
prześle w tych dniach now note do rządu 1itewskiego, której 
forma i treść przygotowywane sa przez marsz :Pitsuäskiego WI az 
z min.Zaleskim: Rząd polski, pomimo niekorzystnego wrażenia, 
jakie wywołało zachowanie się Litwy, ma. nadzieję, że pertrak- 
tacje pomiędzy obu rządami rozpoczną się niezadiugo. Polska 
proponuje, aby one 7 sie w Kownie lub Warszawie. 

CORRESPONDENCE UNIVERSELLE 2 24/1.Diplomat pisze, 
że dzieło pokoju na wschodz1.9 europejskim zadaje się być ze- 
chwiane przez wymijające odpowiedz dyktasora kowiańskiego na 
propozycje polskie. Autor powołuje 849 Ma Agencję "Elta" i wia- 
domości z Litwy, które 00 O sgzkodaca, jakie poniostyby 
Prusy wschodnie przez use gu Lowa nie xu 020 i polsko-litewskich.. 
W Kownie zapemiajs, Że 870 1 212 20 ja miemiecka bardzo się liczy 
z temi obawami, które grona litewska atara sie uwidocznić 
właśnie w chwili, gay Woldsmaras chce się wywinąć z zobowig- 
zań, przyjętych w Genew.o; mie czyni on tego napewno, aby Si 
uwolnić od wpriywów niemieckich. Care ta gra jest b.niebez- 
pieczna, gdy Się uwzględni, że W ukzadach niemiecko-litewskich 
będzie poinies1Ina sprawa Kiejpeäy: Jaka komedja sig tau OG 
„grywa, pozwala ję domyślać się trzymane w tajemnicy narady 
właśnie wtedy, gdy ۵ się systematycznie Jawne ز‎ 0 210 Wy 


z Polską. 
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PIMES z 26/1:Xox: z Warszawy pisze و‎ obecnym stanie || 
handlu pomiędzy Polska 1 Sowietami, wymieniając towary ekspof= || 
towane i importowane. Autor podaje urzędowe dane co do eksportu. 
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i importu i piszę, że cyfry te nie obejmują towarów prz edy" 
cany ch do Sowietów, Roczna wartość tego ostatniego typu towa- 
rów obliczona jest na miljon dwieście pięćdziesiąt tysięcy fun— 
tów szterl. Autor pisze, że przed wojną Austrja popierała szul- 
glowanie wzdłuż rosyj sko-galicyjskiej granicy. Polska nie post” 
wa się tak daleko»: lecz ¿ej straze"uniejg nie widzieć". Zakres 
obecnego handlu wydaje się mały, [7 się weźmie pod Uwagę; 13 
przed w ¿na przemysł polski obsługiwał całe imperjum rosyjskie. 
Nie może być wprawdziwego wznowienia handlu na dawną skalę przy 
obecnym systemie, lecz polacy byliby bardzo zadowoleni, gdyby 
mogli uczynić skrouny początek. liaximum, czego mogą się spo- 
dziewać od rządu komunistycznego; to uzyskanie kontygentöw na 
określone towary na szereg lat. Polacy zamierzają nadal nalega6， 
by finansowe klauzule traktatu ryskiego zostały wykonane i będą 
starali się uzyskać prawo przesyłania tranzytem towarów do Per- 
sji, Afganistanu i ne rynki dalekiego wschodu, na które zwró- 
cona jest uwaga Polski. Polityka Sowietów przy podziale konce- 
ski importowych kieruje się stale motywami polityczneńi, obecnie 
jednak rząd Sowietów porzucił swe oporne dotychczas stanowisko 
wobec wszystkich sugestyj, by traktat handlowy został zawarty 


przed traktatem gwarancyjnym, 


IR TRIBUEA z 27/1.drukujo w depeszy 2 Berlina, że 
w Warszawie żywione jest przekonanie, iż po dwóch latach przor- 
wy pomiędzy Polską a Rosją mogłyby być nawiązane nader ożywione 
stosunki, Natomiast między Polsxą a Niemcami wynikły nowe tru- 
dności w związku z rozszerzenion strefy pogranicznej. 


CORRIERE DELLA SERA 2 26/1. drukuje depeszę Z Berlina, 1 
w której obecne prognostyki rezultatów roztów polsko-sowieckich 
określa jako optymistyczne. V Warszawie panuje nawet zadowole- N 
nie, ze Gziczerin osobiście pr" wodniczy układom, które praw- 
dopodobnie wkrótco zostaną rozszerzone W Berlinie, jako Uktad 
3-ch państw we wszystkich kwostjach, dotyczących obrotu towarów: 
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THE TIMES 2 26/1. zamieszcza mowę lorda Cecila o meo- 
morandum brytyjskiem. Cecil oświadczył, iż w kwestji bezpiec س30‎ 
stwa memorandum to nie posuwa się zbyt daleko o ile jednek za- 
dowolni ono inne narody ~ zaznacza — to i on nie wysuwa żadnych 
objekcyj' Ha on nadzieję, iż jeśli chodzi o sprawę bezpieczeń- 
stwa, memorandum to może być uważane jako wstępne oświadczenie 
rządu, które w razie potrzeby może ulec zmianie po dyskusji w 
Genewie. Co się zaś tyczy arbitrażu, to - zdaniem lorda Cecila - 
oświadczenie rządu jest, bardzo niezadawalające. Bezwąbpienia, 
gdyby W.Brytanja podpisała klauzulę fakultatywną, gdyby zgodzi-* 

. tạ się rozszerzyć zasady arbitrażu, to inne narody świata po- 
szłyby za jej przykładem, lecz jeżeli W.Brytanja będzie upiera- 
ła się przy stanowisku zajętem w memorandum, byłaby ona wówczas 


winna utrzymywania wojny jako legalnej metody sporów międ ganaro- 


dowych. 
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DDRUISCHE TAGESZEITUNG z 28/1. pisze, że bez większej 
pomyłki można stwierdzić, iż memorandum angielskie w sprawie 
rozbrojenia wywarło wpływ na memorandum niemieckie. W każ dym 
razie widocznie w Berlinie przywiązywano wagę do takiego sforu- 
+owania pojedynczych ważnych punktów, aby zgodność zapatrywan 


JACY aa cfs AO Rzeszy 
a © sz 0 a SZCZAW 
gčinem pod AA ezo 3 1 Stg 
wypływają te zełożcnia 07961981020, renodse daleko poze 
ramy menorand in anzielsziszo: Pais k z sadowolenian wite 
jasne ujęcie stanowiska Niemiec Vi emo 2726 14. 
Li INDEPENDANGS ROUMAINE z 27/ˆ- Wiliam Martin w art G 


omawia szeroko nieustępiiwość ingl 
której powodem jest polityka Stanów Zj 
wolności mórz. Ponieważ Stany Zjednoczo 
pakten Iggi Ña:., Angljs mogłaby byó 40 
nia blokady, której ni: ugnaryby Stany Zjednoczone. Gdyby 3eb- 
nak rzad Stanów Zjednoczonych oświadczył, że nie będzie prze” 
ciwny blokadie, wskazanej przez Ligę Nar: i nie będzie po- 
nagar napastrikowi, oznaczonómu przez Radę Digi Nar- sytuacja 
Anflji byłaby ewobodnicjsza 4 bezpieczećstwo małych paüstw 
wieksze. Z tego wynika, Ze meuorandum angielskie ma ścisły 
związek z rozmowami Prancitsko-anerykarskimi, gdyż obie te- 
sprawy mają na celu wyż ốm snie stanowiska wielkich panstw 
w problemie bezpieczestwa Autor sa0zi, Ze Z wszystkich tych 
rozmów i deliberscyj Komitetu Ligi Nan. wyžoni się podobniej- 
sza sytuacja międzynaroć owa. i poczucie ogólnej potzzeùy star 
>“ 


tego pokoju: maż 
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JOURNAL DE L'EST z 28/1.podaje 2 Genewy» że rząd niemiec 
ki zakomunikował swoje zapatrywania w sprawie arbitrażu i 
bezpieczeństwa Komitetowi hezvieczeisswa; Drugie memorandum 
kończy się zdaniem, że +zuäno ująć problem praktyczny ; ti. 
załatwić pokojowo ٦827886 konflikty pomiędzy paiistwami . 


Branie za, punkt wyjścia wojny i sankey], bytoby równoznaczne 
z budowaniem dom où dachu. Dlatego rząd niemiecki sąčZ1, %0 
nie można gwarantować starego pokoju światowego bez ۷ 622007 


nowania wszystkiego: co GGM pokojowi zagraża. 


RUMUNJA, WŁOCHY, WEGRY. 
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LA TRIBUNA z 87/7. GORRIGRE DELL. SERA Z 27/1., GIORNATE 
D'ITALIA z 27/1. i IL POPOLO D'ITALIA z 27A. i ime pisma 
podają następujące oświadczenia Titulesco: "iaten z tasso- 

1 Sny kwestje gospodarcz? 
Niema żadnej Bp+49GZ-- 


. ES 


i polityczne, oDahœ 6 na żadnej 5 
į į +umuúskimi; Prżyjaża wror 


ności pomiędzy intererami 
sko-rumuńska bęlzie się 1 
W4 کت ہا‎ 3 
Europy. Niema rownież SP? cze 1 
~oelzo—=rumu:4sl:a: 2 100979927: entanty. Wszystko, cc mogtn- 

wrosko-rumunska: 2 169299 anty, | mog 

by zakzóczć spokój NE Bałkanach O0CHOdZE Rumumię w najwyższym 
gtopnin i nie webar > 1 s9,Albanja wolna i niodie" 
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Grecję 88و‎ się nie powlodzo. 65 -٭ وم‎ 
nie wizy ta Tituleset 75 Jka gen'Arsresen 
względem Wroch si „ więc ma Wici- 
kie znaczenie je. 
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CORRIERE DELLA SERA 2 27/1. uwazs, Ze deklaracje 
p.Tituleseu są b.ważne. Wyjaśnił on niektóre strony polityki 
1 a 


مل 
bałkańskiej, w których pewne koła zagraniczne usiłowały stwo-‏ 
دا موہ PREY‏ . : ¬ : - = 0 3 
rzyć zamieszanie, Podkreślamy jego słowa, że przyjaci wžosko-‏ 
rumuúska nie jest sprzeczna z interesami M.Ententy i że nie"‏ 


podległość Albanji a więc akcja Loch w Albanji jest sasadri- 
czym warunkiem pokoju na Batkanach. 


.. LE TEMPS z 27/1.W art.wst.w związku z obecnymi per- 
traktacjaui pomiędzy Mussolinim a Titulesco pisze, że dążenie 
Rumunji do zbliżenia z Włochami jest rzeczę b.zrozumiałą و‎ 


szczególniej wobec wzrastających wpływów Włoch w Europie Cent. 
i na Batkanach: Z drugiej strony rola Rumunji na Bałkanach 
jest piorwszor:2ðnego znaczenia, z czem musi się liczyć isso- 
lini, Zbliżenie włosko-węgierskie wzbudziło obecnie pewien 
niepokój w Bukareszcie i w paiistwach M.Zntenty, które się 
obawiają wzmocnienia Węgier, zagrażającego narusz eni en obec 
nego status quo terytorjalnego na Bažkanach. Przytem ostat- 
ni incydent w St,Gothard wzbudzit pewne podejrzenie co do 
rzeczywistych celów porozumienia włosko-węgierskiego. Wy- 
stępienie Titulesco nabiera pierwszorzędnej wagi w związku 
z-tym incydentem, szczególniej wobec przygotowanej wspólne j 
interwencji państw M.Ententy w Genewie. Węgry energicznie 
oponują przeciwko tym zarzutom, wobec tego jednak że wersja 

o przeznaczeniu zatrzymanego transportu broni dla Polski oks- 
zara się pozbawioną wszelkich podstaw prawdopodobi elistwa, nie 


"ma innego sposobu, jak projektowane zatatwienie tej sprawy 


w Genewie. Žwžokę w rozpoczęciu oficjalnych kroków przez pa- 
stwa M.Ententy w sekretarjacie Ligi Nar. tłumaczona jest 

przez niektóre dzienniki życzeniem Włoch, niepodnoszenia tej 
sprawy w Genewie. Rumunja zainteresowana jest jeszcze bardziej, 
jak Czechosłowacja i Jugosławja w wyjaśnieniu tej sprawy ze 
względu na swoje stosunki z Wegraai. Przytem zbrojenia ięgier 
jej by przedewszystkiem zagrazaty. Ze względu na dobre stosun- 
ki między Rzymem a Budapeszten, Wzochy mogłyby ułatwić zbli- 
żenie Rumunji z Wegraui. O ile obecne rozmowy Mussoliniego z 
Titulesco rozproszą istniejące nieporozumienia, przyczynić się 
to może nawet do pogodzenia dążeń politycznych Włoch 2 poli- 
tyką M.Ententy.. 


2 THE DALLY TELEGRAPH z 26/1. Kox, dypl.pisze, ze mi 
możność potwierdzenia wiadomości, podanej poprzednio /por. 
Biuletyn Nr.23/ iż większość wielkich mocarstw łącznie z V.2ry- 


tania, Niemcami i Włochami pragnetaby, by paistwa 1. Ententy 


wykazały umiarkowanie w związka z indydentem w St.Gothard i nie 
robiły z igły wideł. Z drugiej strony Francja zapytywana w tej 
kwestji, dała wyraz swej niemożności, czy też niechęci wywar- 
cia nacisku w. tym względzie na stolicę M.Intenty. Nie jest 
więc rzeczą zdecydowaną, czy państwa i, Ent enty poc zynig de- 


marche w Genewie, jak to byżo projektowane; czy też protesty 
ich będa posiadały charakter mniej gwałtowny; 


TEE MANCHESTER GUARDIAN z 85/1. Kor. 2 Paryża pisze, 33 
sprawa dostarczenia włoskich karabinów maszynowych węgrom 
bardzo się skomplikowała. Potężne 7 podobno starają się 
nie dopuścić, by li. intenta wprowadziła w życie .swój zamiar 
zwrócenia się do Ligi» celem Gokonania przez ostatnią kontroli 
nad rozbrojeniem Węgier. Sprawa ta noleży do jej kompetencji 
po. wycofaniu międzysojuszniczej komisji z Budapesztu. Tru dność 
stanowi fakt, iż Włochy zarówno jak Węgry obwinione są w tej 
sprawie. Wxoc hon, wielkiemu mocarstwu sprzymiorzonemu zarzuca 
się słusznie pogwałcenie jeduego z najpoważniejszych artykułów 
traktatu w Trianon. Nie jest tajewnieg, iż zawdzięczając wspól- 
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dema? faszyzuovi R£yu | Budapeszt, faktyć mie zawarty przymierze. ' "Nà 
"przeciwko M,7ateneie, lub 'przecivka-Jugestanji 1.01 echo 809196 ¿2 ‹ 3 
Pomiędzy Rumunja i Wiochami jest röwnte2. jakic .tajemitzy wyzet. aj 
Jednakże jest jeszcze” jednakstroha tej Sprawy, która udaje siųs rá 
leć 6 znaczenié: dlä-Francji i jej-sprzymierzeńców. Jeżeli 40 | 
óbecny precedens nie będzie wykorzystany, to straci się 118 2887 
sze: sposobność utrzymania pray? pomocy Ligi: Nar.w stanie rxôzbo9=‹ 
jenia nietylko Wegry ale 11 ۰ TA : ER 


vã WESTHINS TER GAZERTE 2 26/1:Kor- dypl.pisze, že. niektóre 
zainteresowane państwa starają: się utrzymać konspiracyjne wilr 
czenie w kwestji przemycania broni do Węgier; oraz w analogicze 
nych wypadkach w Niemczech i Butgarji, wywierając nacisk na pe 
stwa W.Ententy, by nie przesytały wspólnego protestu do Ligi Var. 
Wrochy wywierają swój wpływ w. Genewie, by «Liga Var» nie zajmowała ' 
się tą kwestją. Pozatem jeszcze jednym z--po ważnych czynników 
w tej kwestji jest wzrastające zainteresowanie się Węgrami, oka- 
zywane przez brytyjskich i międzynarodowych finansistów. Jeżeli 
uda się przeprowadzić tym czynnikom sabotaż skargi M.Ententy, to 
stworzony będzie precedens, który poważnie skompromituje między” 
narodowy arbitraż i umowy rozbrojeniowe. Autor pisze, 12 na kon- 
tynencie słusznie, czy niesłusznie panuje przekonanie, iż Dov- 
ning street popiera Węgry przeciw M;Tntencie. Stanowisko to ta- 


czy się z domniemane urzędową sympatja dla faszystowskich ۰ 


WES MIINSTOR GAZETTE z 25/1.Kor- z Genewy nawiązując do 
incydentu w St.Gothard pisze, że podejrzewa się, iż zwłoka w 
przedstawieniu identycznych not spowodowana została 'Łównie na- 
ciskiem Włoch na członków Rady, częściowo wpłynęły również ne 


zwłokę rokowania brytyjskie z Paryżem i z Titulesch. 


L'INDNPENDANCE ROUMAINE z 28/1, W art.wst.pisze, że 
sprawa propagandy broni zostałą zatuszowana przez propapandę 
węgierską. Liga Nar. lekceważy sobie tę sprawę, 2 M,Bntenta po" 
winna z tego wyciągnąć naukę. Kontrabanda węgierska była: probi e— 
żem dla sytuacji międzynarodowej Węgier, która jest daleko lep- 
sza na początku r.1928, niż była w r.1919. Art.przypomina wszyst- 
kie traktaty i prace nad zabezpieczeniom bezpioczeústwa narodu 
i cytuje obecne rozmowy francusko-amerykaiskie, zapatrując się 
na wszystkie te Środki sceptycznie i koliczy, że jeżeli się we- 
¿mie pod Uwagę stosunki włosko-jugosłowiański e, rumuisko-sowieckie, 
niemiecko-polskie, to nie možna patrzeć z pobłażaniem na usitc- 
wania "żaby węgierskiej „ohcącej zostać wołem". W.Ententa nie 
może lekceważyć tych gróźb i trzeba uspanowić jakieś sankcje, 
aby uniemożliwić tajne zbrojenia się Węgier, dążące do narusze- 
nia pokoju w przyszłońci: 


GERMANIA z 27/l.piszę, ;29 rozmowy Min.Titulescu z Musso- 
linim mogą miećć wielkie znaczenie dla Barkan. Jak wiadomo, Titu“ 
lescu ‚lest zwolennikiem Franeji oraz cheiatby umoenić li-Entonte, 
w której Włosi upatrują swego wroga. Obecnie po przedłużeniu 
traktatu wrosko-jugostowiaúskie go Rumunja może zbliżyć się do 
Woch bez obawy narażenie. się Jugosławji: W Rzymie Titulescu 
niedwuznacznie dat do zrozumienia, że punkt ciezkofci interesów 


Rumunji znajduje się w Paryżu. 


STOSUNKI FRANCUSKO-WLOSKIE. 

CORRIDRE DELLA SERA z 26/1.pisze w art.wst.że tak ze 
strony Francji, jak xoch odczuto potrzebę odprężenia stosunków. 
Fakie było znaczenie ۵ Brianda w Izbie, oraz mianowania 06 
ambasadora. Francja nie chee 60 wielkich paustw przy swych cra 
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Sama skostniata w dawnych formach, obecnie znajduje się pomiędzy 
Niemcami z jednej strony a takin państwem ekspensywnen i dynamioz- 
nem, jak Włochy = Francja 38 obawia się rywalizacji 4 
Miejmy nadzieję, że realizm polityczny zwycięży: Rezultatóm naj” 
wazniejszym będzie całość stosunków Francji z Wrochami a nie 9 
gólne wyrwane Ustepsiwa na rzecz Włoch w Tunisie» TAngerze, czy na 


granicy libijskiej. 


STOSUNKI LITEWSKO-NIEMIECKIE. 


سس << 


DEUTECHE TAGESZEITUNG z 27/L:pisze w art:wst.że Niemcy 
maja. małe zainteresowanie gospu-arcze na Litwie, ale Litwa po za” 
wareiu z Niemcami traktatu uandlowego może znacznie rozszerzyć swój. 
wywóz. Niemcy muszą przeto szukać rekompensaty w dziedzinie poli- 
tycznej» szczególnie domagać się przostrzegania statutu kžajpelz- 
kiego: Rozumie sie, Wcldemaras będzie przeciwstawiał się tym żąda- 
niom, jak to czyni wobec Polski. Będzie wskazywał na to, że waż” 
niejszy. niż statut kłajpedzki jest fakt, iż Litwa przeszkadza 
Polsce w zupełnem otoczeniu Prus wschodnich i stanowi pomost do 
Rosji. ۰ 


GERMANIA z 28/I.pisze, że zwalezata juz niejednokrotnie 
poglądy litewskiego organu rządowego "Lietuvisa": Nie należałoby 
sobie życzyć, ahy Kłajpeda otrzymała garnizon polski, zamiast li- 
tewskiego, lecz to nie leży dzis w granicach możliwości i dlatego 
ta litewska groźba nie zaszuguje na poważniejszą vwagę. Kłajpeda 
mogłaby być pomostem między Litwą i Niemcami, lecz polityke litew- 
ska dotychczas stara się z niej uczynić przeszkodę. 


Tun RIMES z 26/1:Kor. z Berlina pisze o wizycie tam 
Woldemarasa i zaznacza, że obecne rozmowy mogą być uważane za kon- 
tynuowanie rozmów rozpoczętych vw październiku, które wówczas nie 
okazały się zbyt owocne: 
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THE DAILY "ELEGRADI z 26/1.Kor-Aypl.pisze, że w kołach 
dyplomatycznych dość duże 27:362 6 przypisywane jest rokowanion 
gröwmie o charakterze handlowya i ekonomicznym, które były proweởzo~ 
ne niedawno ¥ Moskwie pxz^z wcehrabicgo Goto, Krążą obsenie po- 


liwe = pisze autor — Ze god: tera ten 0 60295 jest Propaganda 
bolszewicka. Cheenic nrc»cgvnäa ta deje dc zrozumienia, 1ö zapewne 
nastąpi drugie spotkanie nigezy Y: iberlainem i Litwinowom pomirio 
carkowitego fiasca ostavnl: la. Osobisty ulział Litwino- 
a arbitrażu i rozbrojenia 


wa na zebreniach kowirg: b: 2291 i 
jest uważamy za możliwy: Canaberlam : Titwinow mogą się spotkać 
ponownie w Genewie; 

THE MORNING: BESTE 95/1 ROR: dypl.pisze, že pewna tapon 
mniea otacza t: zw. 77 98164 nacienal.istyc.zmo-chiósgxiej delc- 
gacji, na czele kóóże | 3 „2 Sun Fo, syn Bün-Iatsena. Na po” 
czątku roku 0290 0 z EXO OELOEZONG, 13 Cziang Kas Szek udzle- 


Liz instruke ji L śpraw zagranicznych, by Udał się 9 
nowego  sino-europc¡ ske Y traktata, e poten zas do Europy w celu 


przekonanie szeregu LEA. DỰ 28009-215 Si; ne rewizję istniejących 
nierównych” +rakta tów: مکل و 6ا‎ delezecje nis udaje się bezpofredr.io 
do Ameryki, leez poezytkow, do Taayi Afganistanu, Turcji,Persji 
i Iraku. Autor wskazuje, 10 wizyte CÔ tych raj OW nie może mieć 


nic wspólnego z rokowaniva o równe trektaty. 
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